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na Swiecie Morza w Szczecinie 


Obywatele! Myśl, aby centralnym punktem te- 
gorocznych uroczysłości „Swięta Mofza stał się 
odzyskany przez Polskę prastary piastowski Szcze- 
cin, ma głębokie uzasadnienie. 

Jest dla nas rzeczą niezmiernie ważną, aby za- 
równo wszyscy rodacy nasi, jak przyjaciele sprzy- 
mierzeńcy uświadomili sobie w pełni, że „Polska, 
odrodzonm z potwornej, hitlerowskiej fyranii i nie- 
woli, żyje dziś i rozwija się inaczej, niż przed woj- 
Pa w tych nowych warunkach również i problem 
morzą nabiera dla nas innego, daleko szerszego i 
głębszego znaczenia. ` ę< 

O wielkim znaczeniu morza dla Polski | dla jej 
losów w najbliższej i najdalszej przyszłości mówi 
nam tutaj nie tylko sąsiedztwo żywiołu morskiego, 
nie tylko widok szeroko rozrzuconych terenów 
portu i ruch krążących po nim okrętów morskich. 
O znaczeniu i zasięgu problemu morza mówi ram 
tu nwydatniająca się rozległość ! przestrzeń, ktdra 
oddziela delty dwóch, prastarych, macierzystych 
rzek słowiańskich: Odry i Wisły. 

Przed dwoma laty tę przestrzeń szlakiem pra- 
starych osiedlisk słowiańskich przeszły zwycięsko 
milionowe, wyzwoteńcze szeregi żołnierzy radziec- 
kich i polskich, zraszając:obficie swą krwią te złe- 
mie — wierzymy w ło — po raz ostatni. 

Wreszcie tę samą drogą w znojnym wysiłku 
przehyły i przebywają do dziś dnia miliony naszych 
braci, dzisiejszych osadników polskich, spełniając 
swym mozołnym trudem i czynem wielki akt spra- 
wiedliwości dziejowej. 

Tu z tego miejsca lepiej, niz Z jakiegokolwiek 
nnego zakątka ziemi polskiej przemawiają do serc 
naszych dzieje bohalerskiego, choć męczeńskieqo 
szlaku tystącielniej walki, tragedii i sławy narodn 


polskiego. Tu, w atmosferze tradycji histororznai 
którą tchną mury, popioły i wspomnienia tego | 
miasta. z wyjątkową siłą można też odczuwać wiel 


kość przemian, jakie przeżywa dziś nowa Polska, 
bowiem od nich to przyszłe pokolenia znaczyć bedą 
nowy okres naszej historii ojczystej, 


Szeregiem fatalnych dla nas w następstwa i dla 
Europy dziejowych skutków ekspansji germanizmu 
na wschód było: 

1) wypchnięcie Polski ze środka Europy; 

2) systematyczne odrzucanie nas od morza IÍ 
szlaków handlowych; 


3) narzucanie nam w wyniku tej ekspansji jed- 
nostronnego i najmniej korzystnego dla nas kierun- 
ku gospodarki, który osłabiał aktywność nolskiej 
ekonomiki i prowadził do upośledzenia miast, rze- 
miosła, przemysłu í handlu, a więc opóźniał roz- 
wój sił wytwórczych w kraju. 

Wyzwolony dziś z drapieżnych pazurów najeźdź= 
cy niemieckiego naród polski musi nie tylko leczyć 
rany i odbudować ruiny. spowodowane wojną. Musi 
on równocześnie podjąć olbrzymi wysiłek, aby wy- 
równać spowodowane przez wielowiekowe warun- 
ki zacofanie techniczne, kulturalne, gospodarcze i 
przyśpieszyć tempo rozwoju. 

Z tym podstawowym zadaniem związany jest jak 
najściślej i problem naszej pracy na morzu, 

Morze fo nie tylko piękny, wspaniały żywioł. 
Morze przede wszystkim — to wielkie pole pracy, 
potężne źródło bogactw, to rozległe szlaki żeglugi, 
wiążące kraje ze świalem, to niezwykły czynnik w 
qospodarstwie oqólnonarodowym 1 jeszcze bardziej 
pomyślny czynnik ta rozwoju handlu i współpra- 
cy międzynarodowej. 

Odzyskawszy niepodoległość w 


roku 1918, od- 
zyskaliśmy i skrawek morza Od tego czasu w 
psychice naszegó narodu zaczeła sobie żłobić po- 
nownje miejsce świadomość znaczenia morza dla 


naszego bytu qospodarczeqo i e 


państwowego., Al: 
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Napierała mistrzem Polski 


W Szczeclnie odbył się wczoraj wyścig 
o mistrzostwo Polski na szosie na dystansie 
201 km. Pierwsze miejsce j tytuł mistrza zdo- 
był Napierała (Warszawa) przed Wójcikiem 
i Wiśniewskim. 

Z łodzian na 5 miejscu przybył Czyż (KS), 
© na 6 Pietraszewski L. (DES). 


O WEJŚCIE DO LIGI 
Polonia (Warszawa) — KKS 3:1, 
RRU — Grochów (Warszawa) 4:3. 
Rymer — AKS 2:1 (1:0). 
Crccovia — Gedania 6:0. 
Pomorzanin — ZZE (Łódź) 2:2 
Garbamia — Tęcza 2:0. 
Lublinianka — WMES 3:1. 

s. ze 
Mistrzosiwo Polski w koszykówce zdobył 
ARS (Chorzów), zwycieżalac RRS 7:6. 


(2:1). 


miast pogłębiać tę świadomość,  sanacja wolała 
skięrować uwagę „społeczeństwa na manowce azpiz 
racji mocarstwowo - kolonialnych. Tegó rodzaju 
bzdurom propagandowym, o koloniach w Afryce „czy 
na Madaqaskarze poświęcano głównie w tym obra- 
sie doroczny obchód dnia morza 

Dziś pragniemy, aby problem morza stał się jak 
najrychlej dła całego narodu nie tylko problemem 
odświętnych zainteresowań, lecz troską życia co- 
dziennego, jednym z czołowych zagadnień naszego 
bytu narodowego. 

Dziś problem morza—to problem przekszłałce- 
nia Polski z upośledzonego, lądowego, w przodują- 
cy, ekonomiczny kraj przemysłowo-morski. 

Już przed wojną nowozbudowany port polski w 
Gdyni wysunł się na pierwsze miejsce w obrotach 
portów bałtyckich. Obecnie Polska. rozporządza 
trzema wielkimi portami i kilkunastu mniejszymi 
na szerokim,  500-kilometrowym wybrzeżu mor- 
skim. Wprawdzie "przejęilśmy te porty po wojnie 
w stanie kompletnie zdewastowanym: rozbite wy- 
brzeża i falochromy, zrujnowane urządzenia, zami- 


nowane tereny, zatopione w kanałach portowych 
kadłuby statków, maga „ elewatory, dż taś- 
mowce, kable, instalacje, budynki portowe. Stecz- 
nie, doki, mosty, linia kolejowa w” ruinach lub w 


ho- 
lowników bez sprzętu pomocniczego, bez ludzi 
powiednio wykwalifikowanych. A przecież — 
mo to wszystko — miesiąc temu w maju rb. od 
notowano po raz pierwszy przekroczenie cyfry 

miliona ton przeładunku miesięcznego naszych 
portów oraz 25 tys. osób w rnchu pasażerskim. 
Realizowany dziś trzyletni plan odbudowy qgespo- 


| zniszczenia, bez taboru pływającego, bez 


darczej' stawia przed naszymi głównymi portami | > 


następujące olbrzymie zadanie: 

Przeładować towarów w roku bieżącym 1947— 
12.700 tys. ton, zaś w roku 1949, — 26 milionów 
ton 

To znaczy, że za dwa lata (rzy główne porty 
polskie: Gdańsk, Gdynia i Szczecin winny przekro- 
czyć swoją najwyższą normę przeładunków towa- 
rów z okresu przedwojennego. 

Nasza własna flota morska pełnomorska obej- 
muje już dziś 42 okręty o ogólnym torażu około 
150 tys. brt. nie licząc jednostek floty pomocniczej: 
holowników i statków żeglugi kabotażowej. W ro- 
ku 1949 powinna ona osiągnąć według pianu 60 
jednostek pływających a tonażu 254 tys, brt. i zdol 
ności przewozowej 2.600 tysięcy ton, czyli 10 pro- 
cent ogólnie zaplanowanego przeładunku towaro- 

(Dalszy ciąg na str, 2-giej) 
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Narady w Paryżu trwają 


Przyjęcie dla 


PARYŻ (obsł. wł.). Prezydent Atriol 
wydał wczoraj śniadanie na cześć mini- 
strów spraw zagranicznych, obradują- 
cych w Paryżu. Na śniadaniu byli rów- 
nież obecni premier Ramadier, przewo 
dniczący Zgromadzenia Narodowego i 
przewodniczący Rady Republiki oraz 
arabasadorzy Wielkiej Brytanii i ZSRR. 
Minister Bidault w przemówieniu po- 
witalnym przeprosił najpierw gości za 
„Skromny obiad“ i zły gatunek chleba. 


Wielkiej Trójki u 


prezyrenta Francji 


Następnie min. Bidaul. wspomniał © | podczas wojny, ofiarach, ` które wyma- 


iradnościach, z jakimi musi 
konferencja, wyraził jednak nadzieję, 
że zakończy się ona pozytywnym wyni- 
kiem. 

Wyrażając z kolei nadzieję, że konfe- 
rencja poczyni postępy, min. Mołotow 
powiedział: „nadzieja ta jest usprawie- 
dliwiona, gdyż my wszyscy trzej pra- 
gniemy przezwyciężyć te przeszkody. 
Pamiętajmy o ofiarach naszych krajów 


Zerwanie rokowań 


między W. Brytanią į Egiptem 


MOSKWA (obsł. wł).. Z Kairu dono- 
szą, że egipski minister finansów i człon 
kowie egipskiej delegacji, bawiącej osta 
tnio w Londynie dla prowadzenia rokc- 


nansowych między Egiptem i Wielką 
Brytanią, opuścili wczoraj Londyn, nie 
osiągnąwszy żadnych pozytywnych wy- 


wań w sprawie uregulowania spraw fi- | ników. 


Wyczyny faszystów tureckich 


MOSKWA (obsi. wł.). Dziennik ankar 
ski „Kuvvet“ ostro atakuje rząd turecki 
za gnębienie prasy demokratycznej. 
Dziennik stwierdza, iż rząd wszelkimi 
sposobami ogranicza wolność prasy, u- 
waża przynależność do partii demokra- 
tycznej zą przestępstwo, stosuje najdalej 
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idącą presję wobec demokratów i za- 
chowuje stan oblężenia, aby tym ła- 
twiej wywierać nacisk na prasę. Rząd 
zamknął już w Stambule dwa dzienniki 
bez jakiegokolwiek uzasadnienia, a obe- 
enie zamierza zamknąć za pośredni- 
ctwem prokuratury jeszcze dwa dzien- 
niki demokratyczne w Izmirze”. 


liczyć się |gaią byśmy osiągnęli pokój”. 


Minister Bevin oznajmił, że w grun- 
cie rzeczy nie zapatruje się pesymisty- 
cznie na. przyszłość konferencji przy 
czym zacytował przysłowie - angielskie, 
które w dosłównyra tłumaczeniu brzmi: 
„Nie.sądź kamienia po jego mchu”. Na- 
stępnie minister Bevin dodał: „Nikt nie 
dy do zwic-szenia trudności i to po- 
winno doprowadzić nas- do ich pokona- 
nia. 

Minister Mołotow i niektórzy inni go- 
ście opuścili bankiet około godz. 23, Re- 
szta gości pozostała do późnych godzin 
nocnych. 

W ciągu dnia ministrowie Konferowa- 
li ze swoimi doradcami technicznymi. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się ne 
stępne posiedzenie ministrów Francji, 
ZSRR i Wielkiej Brytanii. Według 
przewidywań i to posiedzenie odbędzie 
się przy drzwiach zamkniętych. 
WYD NADIN TINANA TAANA ENN 


Chaos w Chinach rośnie 

LONDYN (obsł. wł.) Z Nankinu do- 
noszą, iż na skutek oświadczenia Mar- 
shalla, odmawiającego Chinom nadzie; 
na uzyskanie pożyczki 500 milionów do- 
larów;, kurs dolara chińskiego raptownie 
spadł, jednocześnie cena ryżu znacznie 


wzrosła. 
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Rzad Ramadiera przed parlamentem 


lutro rozstrzygną si 


PARYŻ (obsł. wł.). Sytuacj: politycz- 
na we Francji jest w daszym ciągu na- 
pięta. W nadchodzący wtorek premier 
Ramadier ma przedstawić na posiedze 
niu parlamentu rządowy plan po- 
litvki gospodarczej i bedzie się do- 


magał votum zaufania 
Jednakże wiadomo, iż w łonie jego stror, 
nictwa i w łonie gabinetu istnieją ostre 
sprzeciwy przeciwko jego polityce. 

W dalszym ciągu donoszą o nowych 
strajkach, od dziś mają porzucić pracę 


ę losy planu gospodarczego rządu francuskiego 


Zgromadzenie robotnicy przemysłu stalowego 


budo- 


włanego, tytoniowego i zapałczancgo. 


Jankowcy i robotnicy zakładów Citroen 


wykazują nieustępliwą postawę, dotych 


zasowe rokowania przy współudziale 
xtrów. nie.daży, zadnych wyników, 
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(Bokańczenie ze str. |-staj). 
Sega portów, Dla porownasia winienem dodać, ża 
w róku 1030 Polska pesiądała 71 statków o pů 
tzmności łącznej 102 tys, brt. 
Wiałkis znaczenie pasiada dla kraju 
mzwój naszago ry bwstwa morski iago. Gdy w po 
gzątkach roku ubiegłego pracą połowów było za: 
dętych okało 1,000 rybaków, posiadających 36 ku- 
trów i 386 łodzi, to na lgo częrwea rb, mieliśmy 
6 tys. osób zajęłych rybołówsiwem 
arskim, 142 kutry, 1.232 łodzie I 31 trawierów 
(statków do pałowów dalekomorskich): 
W roku 1245 połowy dały 2,604 iys. kg ryby, 
w rokn whiegłym 23.325 tys, kg, z czego 1,121 tys, 
z pałowów dalekomorskich. Jest te już dwa razy 
więcej, miż wynosiły połowy przedwojenne. Za 
5 miesięcy rb. połowy dalekomotskie przekroczyły 
jaż o 145 tys, kg ilość za cały rok ubiegły. 
Są to jędnak bardzo skromne cyfry w porów» 
sanlu z naszymi potrzebami i możliwościami, Je- 
steśmy wybitnie opóźnieni w porównaniu z najbar: 
dziaj uprzamysłowionymi krajami Europy | świata 
1 musimy uczynić olbrzymie wysiłki, aby wyrównać 


szybki 


At przeszło 


fe opóźnienia. Weżmy jeszcze jeden przykład, Pro- 
dukcja przemysłowa | górnicza obliczona na 1 
mieszkańca wynosiła przed wojną w Niemczech 
6 i pół razy więcej, niż w Polsce, we Francji 7 
razy więcej, w Anglii 8 razy, w Stanach Zjeńno- 
czonych 13 i pół razy więcej. Byliśmy więc kra- 


jem wybitnie mało uprzemysłowionym. 

Musimy więc przyśpieszyć tempo rozwoju pros 
dukcji przemysłowej. Już w rokn bieżącym pro: 
dnkcją przemysłowa obliczona na mionrkańca po- 
winną być wyższa od przedwojennej o okoła 32 
procent, wówśzas, gdy produkcja rolna na głową 
ładności jest jeszcze o okolo 20 procent niższa 
od przedwojennej. W roku 1849 wadług planu pro- 
dukcja przemysłu wzrośnie ogółóm o przaszio 50 
procent+w porównaniu z rokiem 1936, zaś na głos 
wę ludności przewidywany wzrost produkcji prze: 
mysłu będzie przeszło dwukrotnie wyższy od przed 
wojennego. 

Co wynika z tych cyfr i przykładów? 

Wynika z nich po pierwsza ogrom zadań, Jakie 
stoją przed nami, skoro chcemy Mkwidacji wiel- 
aj upośledzenia i wielkiej krzywdy. która wy- 

rządząła nam praez długie wieki chciwa, za- 
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Czego sis bel opozycja? 

Na marginesie ostatniej sesji sajmowej B. 
Cuwiez w „Trybunie Robotniczej” omawia 
przemówienie poałów pesselowskich Miko- 
łojegyka, Bryi 1 „niesłownego”, ;niezależne- 
go” (71) Żuławskiego. Program, kłóry jasno 
wyntkał z tch wynurzeń sejmowych — to pro- 
arom zaprzedania Polski. Opozycja bol się, 
by naród nie dowiedział się o jej prawdzi- 
wyóh calach I zamierńzenioch: 

Po to godzinami wysilo stę pan Bryja, 
po tò pań Mikołajczyk tchórzliwie próbu- 
je wycofać się z pozycji adozatora i współ 
wyznawcy Żuławskiego, 

Zaplątoć, zmylić ślady, uszczypnąć i 
ukłuć, przeszkodzić I sprowokować — oto 
taktyka, która logicznie wynikła z tego 
programu, nie nadojącego sie do ujawnie- 
nie a wyznawanego. Z tę taktyką spoty- 
komy się wszędzie. 

Drugie, czego się boi śmiertelnie nasza 
opozycja to fadności narodu ? jaj podsta- 
wy — jedności klasy robotniczej, 

Ale jedność narodu i jedność klasy robot- 
niosej mimo WRNowsko-PSLowskich prób dy- 
wersyjnych zacieśnia się coraz bardziej. 


ZBLIŻAJĄ SIĘ ŻNIWA 
„Chłopska droga” przypominają o zbliża: 
jacych sie żniwach, stwierdza, że: 
. powierzchnia zasiewów w bieżącym 
roku gospodarczym obejmuje ponad 12,5 
miliona hektarów, wobec 8,2 miliona ha 
w roku ub. Wzrost więc wynosi przeszłó 
50 procent. Wyrówna on z nadwyżka stro- 
ty spowodówane klęskami żywiołówymi. 
Bedziemy mieli zboża więcej, dntżeli 
przed rokiem. Ale trzeba pamietać, że w 
zeszłym roku nie mieliśmy go dość na wy- 
żywienie kraju, 
Trzeba uczyńić wszystko, by kraj był zac» 
potrzony w żywńość. I dlatego pamietajmy, 
że: 
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. każde zmarnowane ziarńo, to jedna 
troska w przyszłości więcej, to przestęp- 
stwo wobec siebie, wobec swojego go- 
spodarstwa, wobec kraju. I odwrotnie: każ 
da zebrane zlarno, to dalszy krok naprzód 
w podniesieniu dochodowości gospodar- 
stwo, to rychlejsza poprawa bytu. 

I dlatego gospodarze powinni nawżajem 
sobie pomagać przy żniwach, pomóc udzie- 
lona w sfle roboczej, poctągowej, czy w ma- 
szynach to obowiązek każdego chłopa. 


Kupon zastępczy 


, AKCJI PREMIOWEJ 


„Głos Robotniczy” 
swoim Czytelnikom 


Wyciąć i zachować! 


boeza, oparta pa grabiery | gwałcie (palityka gêr: 
mafska, odpychająca nas od głównych źródeł su 
rowęowych | ed marza. 

Pa- wtóre -= pzez adzyskanie swych ziem 
piastowskich i Pomorze Polska odzyskuje pomyśl: 
ne warunki dla swego popodarerego rezwaju i 
dla wyrównania z biegiem €RaGu § wego zapóźnienia 
w dziedzinie uprzemysłowieria Komunikacji, że- 
glugi morskiej, nowaczesaej kultury agrarnej | no: 
wocześnej techniki przemysłowej. 

Po trzecie — wielkie przemiany demokratycz- 
ne | ustrgjowe, jakich dokonał naród polki, usus 
nęły wewnetrane zapory | przeszkody na naszef: 
drodze roswbjawej, wyzwoliły olbrzymie pekłady 
energii | #dolnośej twórczaj polskiego Indu pra: 
cującego, zjednoczyły naród poteki wakół wielkie: 
AE gi odhudowy znismoronego przez wroga 
raju, 

W oparciu o najcenniejsze uczucia 
mu obywatelskiego, o zapał i 
wych rzesz młodźieży polskiej, 
nie robolników, 


patriotyz- 
wolę czynu miliono- 
a hari i noświęce- 
chłopów a wiedzę I oddanie ip- 
taligancji, w oparciu © roeumną, przewidującą 1 
dobram narodu kierowaną politykę rządu demo: 
kratycznago — Polska pokonywaje pomyślnie trud 
ności najcięższego okresu powojennego, dźwiga 
się szybko z ngromu zniszezeń, wzmaga swe siły 


morzu przyszłość 


| asiąga sukcesy w wielkim hisłe,ycznym dzieje 
przemiany z krajn upośledzenego techaiezhie igo: 
spodareza w kraj posiapowy przemysłowa:morski. 
Polska znajduje się w eenirum Europy i jej rasna: 
ca już dziś aktywnóść w sferze wymiany i handlu 
z krajami Ssąciedzkimj | w obrotach świalowych 
jest niezwykle pozytywnym czynnikiem w ogólnym 
rozwoju gospodarczym | we współpracy pokojowej 
państw europejskich, 

Wydaje mi się eelowym  podkraślenie tega 
właśnie teraz, kiedy świat nurtuje troska o trwałą 
stabilizację pawojenna, Z punktu widzenia troski 
e trwaly pokój i równie Uwałą | azczerą współ< 
pracę międzynarodową — wielkie przemiany we- 
wnętrzne, zachodzące w Polsce — i nie tylko zres 
matą w Polsce, ale | w wielu innych krajach Eurcpy 
=» nie sa | nie mogą być sprawą obojątną, Na od- 
wrót, właśnie w nich, w głębokim zasięgu | eha- 
rakterze tych przemian, szukać należy źródła 
trwałości pokoju. Właśnie siły, wyzwalane przez 
te przemiany, stangQwią najpotężniejszą groblę, 
chroniącą przed nowym zalewem harbarzyństwa, 

Tak często tragiezne, lecz wyjątkowe i prze- 

iwne dnieje naszej Ojczyzny włożyły na nas ra- 
nie wialkie. Stworzyły one również szczególnie 
pomyślne warunki dla rozwiązania tych hislorycz- 
nych zadań, 


Wyrównać wiekową krzywdę  upagledzenia, 
krzewió dahrohyt, który by nigdy nie stał sie żró- 
dłem uahnrcaości, rozszergać wymianę hańgdlawa, 
która najracjonalniej uzupełni nawzajśm dalała|- 
naścia gospadarczą peszegególnych krajów, wRieŚĆ 
swój wkład da odkudawy Europy, aapewsić wszy- 
stkim jej narodom |udaką egzystegoja bez krzywo 
i eksterminacji, baz rozdarcia na blaki i bheg zmo- 
ry ahrojeń. 

Traebić wytrwale | konsekweninie  |Jafawiie 
chwasty pangermaniemu, hitleryzmy | wilęzych na 
rodów niemieckich junkrów i baranów przamysio: 
wych, 

Utrwalając (ak krwawą ceną okuniane tunga- 
menly pokoju i słać sią dźwignią pestępu i straż- 
nikiem bezpieczeństwa w sercu Furopy. 

Oto, jak my, Polacy, rozumiemy swa zadania, 

Moralne zohowiązanie dopomożenia Polsce w 
szybkim i pomyślnym uskutecznieniu «tero zadania 
spada, sądzimy, również na te postępowe | kultu 
ralne narody świata, które pragną Szczerze, ahy 
zniszczona przez barbarzyństwo hitlerowskie Fu: 
ropa odrodziła sią znowu po ciężkieh klęskach ży- 
cia, aby w kulturalnym | gospodarerym pochafye 
Jludzkońci adgrywala jak najbardziej ezynną | po- 
stępową rolę. Polska gotowa jest wylaść swój 
wkład do tegn dzieła, Polska spełni swe zadanie. 
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„Czarodziejski plan” Schachta 


Dygnitarz hitlerowski ma „postawić Miemcy na nogi” 


STUTTGARD PAP, Mimo, że ze stro= 
ny amerykańskiej zaprzeczono oficjal“ 
nie, jakoby miano zapytywać Schachta 
o jego projekty, dotyczące uzdrowienia 
gospodarki niemieckiej, korespondent 
agencji PAP. stwierdza, że Schacht 
oświadczył mu w rozmowie, iż „wyso- 
ko postawione osobistości amorykań* 
skie“ sprowadziły go z obozu na prze- 
słuchanie w sprawie rozmaitych proble- 
mów gospodarczych i politycznych, 
Schacht ma nadzieję, że zostanie osta- 
tecznie zrehabilitowany, a wtedy przy 
rzeka światu ujawnić swój „czarodziej 
ski plan", który przyczyni się rzekomo 
do uzdrowienia Niemiec i Europy. 

MONACHIUM PAP. Dokonana osta- 
tnio weryfikacja przeszłości członków 
„parlamentu „bawarskiego* doprowadzi- 
ią do rewelacyjnych wyników. Okaza- 
ło się. że poseł z ramienia unii chrześci- 
jańsko-demokratycznej Hausleiter, opu- 
blikował w czasie wojny propagandową 
książkę pt. „na froncie środkowym“ -In~ 


Strajk kolejarzy hinduskich 


LONDYN (oksł. wł), Korespondent 
Reutera dońosi z Bombaju, iż strajkują- 
cy kolejarze hinduscy zdemolowali je- 
den z budynków stacyjnych. Strajk wy 
buchł na znak protestu przeciwko wpro 


ny znowu poseł tej samej partii dr, Stra- 
thmann znany jest jako autor wielu hi- 
tlerowskich publikacji, w których mó- 
wil o „fuchrerze zesłanym z nieba“, Nie 
zbadano jeszcze przeszłości samego prze 
wodniczącego parlamentu dr Muellera, 
natomiast poseł Zichler z partii socjal- 
demokratycznej, nie czekając na rezul- 
tat dochodzeń, sam zrzekł się mandatu, 

NORYMBERGA PAP. Doszło tu do 
dramatycznej sceny w czasie procesu 
przeciwko lekarzom niemieckim, oskar= 
żonym o zbrodnicze eksperymenty, do- 
konywane na więźniach. Jeden ze świad 
ków, cygan, Helnereiter, na którym do- 
konywano morderczych doświadczeń z 
wodą morską, w czasie kontrontacji z 
oskarżonymi rzucił się nagle na jedne- 
go ze swoich katów, którego dostrzegł 
siedzącego w drugim rzędzie na ławie 
óskarżonych. Cygana zatrzymała policja 
wojskowa, mimo, że, jak stwierdzono 
długotrwały pobyt w obozie zrujnował 
jego stan nerwowy. Helnereiter został 


waądzeniu nowych niezadowalających 
stawek płacy. W czasie zajść interwenio 
wała policja i oddziały wojskowe, przy 
czym aresztowano przypuszczalnych or- 
ganizatorów demonstracji. 


skazany przez przewodniczącego ma 
3 miesiące więzienia za „znieważenie 
trybunału", 


Maz marginesie 
Nadal miliardy na zbrojenia 


W wielkim dzienniku amatykańskim „New York 
Herald Tribunes” ukazał się artykm, omawiający 
aktualny stan zbrojeń różnych państw, Z artykułu 
dowiadujemy się, ża w chwili obaenej ną całym 
świeeje znajduje się pad bronią 10 milionów (I) 
żolnierzy, a 40 państw wydaje rocmmie ak, 27 mie 
liardów dolarów na zbrajenia (I), te jest ak, 10 mi: 
liardów więcej, niż w r. 1938, 

Porównując wydatki zbrojeniowa po plerw= 
szej wójnie światowej z obecnym, autor stwiórdza, 
że w latach 1918—22 główną uwage kisrowańo na 
konstrukcje okrętów wajsnnych, zaś ohacnie wy- 
daje się miliardy dolarów na badania nad enargia 
atomową, wojną bakteriologiczną (!), pociskami pa» 


kietowymi I innymi nowoczesnymi rodzajami bro- 
ni. 

Jednym z intorosujących szczegółów artykułu 
jast awierdzonie, że sam CzlanqgKal-Szok ma drid 


5 millionów żotniorzy, zaś w bud» 
BO procent wydatków idzie na role 


pod bronią ok 
żerla Chin — 
wojńkowa. 

Według „Naw York Herald Tribune”, 
przyczyny teqo zbrojnego pokoju sa nastepujące: 
1) naprężenie między mocarstwami, 2) obowiązie 
okupacyjne i zadania, wypływające w zwiazku 7 
zakończeniem wojny, 3) pragnientó utrzymania Ime 
perlów kolonialnych, 4) wewnętrzne zadania poli- 
cyjne i ochrona istniejących rażimów. 


W zakończeniu artykułu dziennik nowojorski 
przyznaje, że Słany Zjednoczone wydają na cela 
wojskowe 34 procent awego budżetu, a w liczbach 
absolutnych 6 razy tyle, co przed 1038 m, jest ta 
szym zdaniem—biąta i nająłówniejsza, choć w 
wyliczeniu powyższym niewymieniona, przyczyna 
istniejącego dziś w wielu państwach zbrójnego — 
i kosztownego — pokoju. B. D. 


glówna 


—na 


Jarostaro Jarosta lasek 


(Dókończenie) 


Kożacy rzucili się na ziemię, a chorą- 
ży pełzając na brzuchu skradał się ku 
krzakom, z których dochodziło ryczenie 
krowy, tupot i ludzki głos. ' Po chwili 
wrócił i szeptem wydał rozkazy. Kozacy 
powskakiwali na konie i półkolem za- 
wrócili ku drodze, pod którą było utwi- 
sko. Pochylili piki do ataku, ujęli za sza- 
ble czekając rozkazu. Ale bez rozkazu 
łatwó wykryli dziwnego nieprzyjaciela. 
Na łące pod szósą pasła się duża srokata 
krowa, którą wodził na postronku czło- 
wiek w podartym uniformie austriac- 
kim. Zatrzymał ją, przywiążał do krza- 
ka i wlazłszy pod nią zaczął dóić rozma- 
wiając z nią przyjaźnie: 

— Widzisz, srokulo, teraz będziemy 
się błąkać po tych lasach jak te pustel- 
niki, ty będziesz mnie żywiła swym mle- 
kiem, żebym nie umarł z głodu. Tylko 
wstydź się, krówko i dawaj mleka wię- 
cej. Święta Genowefa miała tylko łąnię, 
ai tak dostawała od niej dość mleka, a ty 
jesteś rasowa szwajcarska krowa! 

Chorąży skinął na najbliższego kóza- 
ka i szepnął do niego: 
Wojennoplennyj 
Czto-li 

— Wasze błahorodie — szepnął ko- 
zak — u nisho wintowka! 


podczas wojny światowej 
(Przekład Fawła Hulki-Lashowskiego) 


Sumaszedszij? 


NAGI 


— Da! — zdziwił się chórąży, który 
dópieró teraż zwrócił uważę, że czło- 
wiek z krówa ma na plecach karabin. — 
Nu w pieriod, rebiata!—rozkazał, a czte 
rej jeźdźcy momentalnie otoczyli pu- 
stelnika i mierząc pikam: w jego pierś 
wołali: — Ruki w wierch 

Człowiek z krową podniósł ręce w gó- 
rę, a jeden z kozaków przyskoczył do 
niego i odebrał mu karabin. Po czym 
oficer podjóchał ku niemu i pytał: 

— Ty kto takoj? Czto ty zdies dieła- 
jesz? 

Jeńiec odpiął bluzę i obnażając pierś 
odpowiedział: 

— Zabijcie mnie, bo zdradziłem najja- 
śniejszego pana! f 

— Masz wszy, bratku? I ciebie żrą 
zdrówo? — śmiał sié kozak sądząc, że 
jeniec pokazuje mu ślady wszów na 
piersi. — Nu, trogaj, pan, w plen, rus- 
kuju kaszu kuszat! Nu, paszoł! Paszeł! 

Ujmując jeńca za ramię zauważył na 
jego bluzie trzy medale i rzekł do ofi- 
cera: 

— Wot swołocz! Medali u niewo! Zna 
czit charaszo naszeho brata bił. 

Dał mu w łeb zerwał medale i scho- 
wał do kieszeni, 


Trzymając go za ramię cofnął się z! 


nim wstecz, do sztabu oddziału. Jeniec 
obrócił się do kozaka i rzekł: 
— Tej krowy nie zabijajcie, bo do» 


brze doi. Nie 
no, nie  ucieknę ci. 
mieszkał druciarz niejaki Fujaczek 
a gdy pewnego razu policjant tak 
4 położył na nim rękę, dał mu w 
pysk. 

Spotkali pułk i kozak zaprowadził 
jeńca do sztabu. Na oficerach błyszczą- 
ło złoto i srebro, aż się oberwańcówi- 
Austriakowi w oczach mieniło. Jakiś 


gruby pułkownik wrzasnął na niego: 


trzymaj tak moc- 
Na Kesnerce 


— Wot wojennoplennyj Każetsia żi- 
woj jazyk! Kak twaja familja? 

— Posłusznie melduję, że jestem ka- 
waler — odpowiedział jeniec — i familii 
nie mem, ale bardzo to ładnie z pańskiej 
strony, że mnie pan pyta jak się me 
moja żona i dzieci. 

Oficer zwrócił się do kolegów z zapy= 
taniem: 

— Durak? Czudak? i łamaną niem- 
czyzną pytał o nazwisko. — Sagst du 
dein Name? 

Żołnierz wyprostował się jak struna, 
spojrzał orlim wzrokiem w oczy pułko- 
wnika, który zrozumiał, że stoi przed 
nim przedstawiciel wrogiego mocarstwa 

odpowiedział głosem, który oblecieł 
całą bezkresną Rosję, 
Ural, Syberię i Kaukaz, aż ku Czarne- 
mu morzu: 

„JOZEF SZWEJK, PRAGA. 
| dd „POD RIELICHEM!* 


KONIEC, 


stepy Ukrainy, 


„NA 


W służbie piekna 


ytania, którę nie mogą zostać bez odpowiedzi 


Na marginesie wystawy Wyższej Szkoły Sztuk Plastycznych 


= DBlaczegn bokserzy jeddżą zagranieę, a my nie 
Hostajamy nawet 50-procentowej zniżki na wysła:« 
wy malarstwa w kraju? 


— Dlaczego nie znalazły sią dotychezań, fundu- 
sze na to, abyśmy mieli stętówkę? 

— Dlaczego łódzki przemysł wcale się nami nie 
interesuje mimo, że jesteśmy jego przyszłymi pra* 
cawnikami? 

W kręgu tych kłopetliwych, a przecież uzasad- 
nianych chyba pyłań, siedząc wśród słuchaczy 
Wyżmej Bakoły Sałuk Pląstyczhych, trudne była 
ca chwila nie rumisnić się. Bo jakże to, 

Łódź, a miasta wiącanie fabrycenago, w którym 
grala 6 lepsze nądza | wyzysk, staia się pśrad: 
kiem uniwersyteckim, centrum życia teatralnego, 
musycenego, i literackiego, kulturalnym przedmieś: 
ciem Warszawy, A mima to robi niewiele, ehy po» 
mée pałnym zdolności | zapału ludsiam, których 
cądaienny wysiłek odmienia szara | jednostajne ob: 
liere miasta, Z pewnością nie domyślają się ei 
wszyscy, którny zwieduają Wystawę powyższej 
szkoły, wystawa ambitną, mającą swoje wyraźne, 
indywidualne oblicze artystyczne, jak żyją | precu- 
ją j°! twórcy, Przede wszystkim właśnie jak two- 
rz 

Jest ieh 120, Stłoczani w trzech salach gmachu, 
w którym mieszczą się poza tym dwie inne szkoły, 
nia mają ani gdzie się muiszać, ani ulukować nia- 
zbędnych dla artysty narzedzi, Potrzeba im tych sal 
67 — mają trzy, Gdy jeden rok ma wykłady, Inne 
nie mają gdzie sią pedsniać, Roku seszłogo latem 
wyjechali na plener wakacyjny na Śląsk Dolny 
gdzies nawiązali kontakt r przemysłem poligraficz- 
nym i włókienniezym. W tym roku nia wiedzą, try 
paladą, Nie mają bowiem za co. 

Żyją psim swedem. Część jich mieszka w Intar 
sacie, adala obecność stale ćwiczących na nalrów 
pemes "z nn w, 


OFIARA 
Ob. Pierzchałka Stanisław | ob. Ruszkiawicz Sta: 
nistaw składają na powodzian zł. 2,400. 


PAŃSTWOWY TEATR W, Pı „Celęstyna" F. de 
Rajasa o godz. 19-ej, 

TEATR TUR:. „Profesja pani Warmen" Shawa © 
godz. 19 min. 15. Premiera prasowa. Passe-parteut 
nieważne, 

TEATR LETNI „BAGATELA” 
Piotrkowska 94 

Dziś t codziennie komedia R. Niewiarowi- 
cza z piosenkami Z, Gozdawy i W. Stępnia 
„ICH DWÓCH” z udziałem A, DYMSZY, Ha- 
liny Ochalskiej, Henryki Stankiewicz, Edwar- 
da Dziewońskiego, Jerzego Pichelskiego I Le. 
opolda Sadurskiego, 

Pocz. przedst., o godz. 19.30, Kasa czynna 
cały dzień. Tel 272-70. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul, Daszyńskiego Nr 34 

Dziś i codziennie o godz. 19.30 najweselsza 
komedia G.B. Shaw'a „ŻOŁNIERZ I BOHA. 
TER” z udziałem Hanny  Bielickiej, Adolfa 
Dejunowicza, Wandy Łuczyckiej, Adama 
Mikołajewskiego, Danuty Szaflarskiej, Ludwi- 
ka Tatarskiego i Feliksa Żukowskiego. Kasa 
czynna od 11-tej do 13-tej lod 15ej. 

Tel. 123-02. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA” 


Dziś o godz. 19-ej najpiękniejsza roman= 
tyczna operetka F, Lehara „KRAINA UŚMIE- 
CHU”, W rolath głównych wystąpią: M. Slas- 
ki, H, Makowska-Modrzyńska, K, Koszela, 5. 
Piasecka, A. Sawin I K, Chorzewski. Chór, ba- 
let i orkiestra: pod dyr. Wł. Szczapańskiógo. 
Kasa teatru czynna od godz. 11-tej. 


LÓD SZTUCZNY igien 


po zł 3.— za l kg 
sprzedaję Państwowy Browar „Łódzki Zdrój” 
w Łodzi, ul. M. Nowotki 34/36 


Sprzedaż odbywa się tylko w godz. od 8—10 


Państwowe Zakłady 


Przemysłu Bawełnianego Nr 14 
Łódź, ul. Senatorska 6 


poszukują: 


1 kreślarza do Wydź. Ruchu 
1 kowala 
1 blacharza 
tkaczy 
Osobiste zgłoszenia w Wydz. Perso- 
nalnym Zakładu w godz. od 8 — 14. 


SŁUCHAWKI 


dwuuszne telefoniczne 
Hua gpirmaag 


Piotrkowska 55 — Dział Ogłoszeń i Reklam 
R. 8. W. „Prasa” 


maitszych instrumentach studentów  konsejiwało- 
rium uniemożliwiają: pracę 1 skupienie. Większość 
z nich — tę niezamożai, nierzadko syqowie rabot- 
ników i chłopów. Najczęściej głgdunią. Bratnia 
Pomoc kawiem mae tek słabe subwencje, że nie 
jest w stanie pomóc doraźnie. Jeden tysiąc do 
dwóch tysięcy zł, miesięcznie ołeymgli niektórzy, 
Żyją więc najczęściej przez cały dzień szklanką 
kawy i dwiema suchymi bułkami, Stówki nie paz 
siadają, nia mają również żadnych praydziałów or 
dzieżowych, potrzebnych im do życia, ani technicz- 
nych, potrzebnych im de precy. Na wystawy ma- 
larstwa nie jeżdzą, ho nie mają zniżek kalejo- 
wych. 

Mima | na przekór tym warunkom == idą na: 
przód, Na Targach Poznańskich zadokumentowali 
swą obecność, wystawiając swe. prace w pawilonie 
CZPW. Za dwa lata wejdą do przemysłu, dajac 
mu dzięki starannemu wyksztalceniu artystycenemu 
nowe | świetna możliwości, Wejdą da przemysłu 
poligraficznego, tkackiego, drzewnega | ceramicz- 
nego. Te dwa lała jednak — to droga fla nich 
bardzo daleka | hardao trudna, To zima hêz wę: 
qla, bez odzieży, baz farb | bez papieru, J ta lata, 
kiedy trzehą wzhogacić swą wyobraźnię o rzeczy 
nowe, artyście nieodzowne, 

I dlatego uważamy, ła: 

Ministerstwo Kultury i Sztuk! powinńo powięk» 
szyć subwencje dla Wyższej Szkoły Sztuk Plantyer= 
nych choćby de granie umożliwiających naukę | u 
trzymanie. 

CZPW powinien studentom Srkoły — przyszłym 
swym cennym współpracownikom zapewnić opiekę, 
udzielić pomocy materialnej pod postacją koniec: 
nych im przydziałów włókienniczych. J 

Tarsad Miejski zalntorasować sią powinien spesu 
Błością lokalu I nmożliwiė takie warunki, lakie na» 
latne są twórczej, pozytywnej pracy artyatycznej. 

Centralny Zarząd Przemysłu Papiarniczeqo —; 
ustalić przydziały papieru, niezbędne do pracy. 

Związki Zawodowe, partie politvczne Itd 
czvć powinny Syknła oniaką maralna 


shy nie nn: 


oin- į 


wtórzęły. się gorzkia słowa zawałpienia ze strany 
młodzieży w to, czy jest krajowi i miastu naszemu 


Str, 3 


„Myśl . Chłopska" 


Ukazał się już drugi numer miesięcznika 


teoretyezno = piagramowega Stronnictwa Lus 
dowega „Myśl Chłopska” pad redakcją posła 


M. Kubiękiego. 
Numer zawiera szerag interesujących arty- 


potresbna. Miadżież magi eguć na każdym kraki |kułów z różnych dziedzin kuljuralnego, poli- 
życia. 


że się a niaj myśli. Wzbagacana najcepniejszym 
kapitałem zaufania odda nam napawno w przyszła- 
ści z nadwyżką to wszystko, ca atrzymałą. 


| fyezqega i gaspódarezego 


Stan szpitalnictwa się poprawia 


Nie zadawalający stan xdrowia miesz: 
kańców naszego miasta pociega za sobą 
konieczność zarówno rozbiidowywania 
ośrodków lęczniezych Już jstnielacyclh 
jak i tworzenia nowych. 

I tak w niedługim caasle prócz jedne- 
go czynnęga sanatorium i dwóch Prewen- 
toriów, uruchomione zastanie xanatorhum 
dla gruźlików na Chojnach, obliczone na 
20 łóżek. Obecny atan szpitalnistwa na- 
leży nważać wa zadawalający, Według 
zaleceń Państwowej Rady Zdrowia, Łódź 
powinna posiadać 4.800 łóżek szpital- 
nych. W tej chwiłi w ogólnej sumie 11 
szpitali w naszym mieścle. fHczba łóżek 
wynosi 8.140 plus 315 miejskich prewen- 
torylnych, Liczba ta nie odpowiada 
wprawdzie zaleceniom Rady Zdrowia 
biorac jednak pod uwage fakt że zaję: 
tych jest przeciętnie 93 procent posiada: 
nych miejsc, sytuacja Łodzi, w porówna: 
niu z Innymi miastami. jest przvnalnniel 


Program radiowy na dziś 


11.57 Sygnał czasu, 12.05 Streszczenie wiadomo» 
ŝel dziennika porannego, 12.10 Kwadrans muzyki 
lekkiej s płyt, 17235 Audycja dla wsi, 12.35 „Słu: 
chamy pieśni muzyki ze Śląska”, 13.00 „Z mikro: 
fanem po kraju”, 13.10 Koncert muzyki razrywko: 
waj. 14.00 Kronika | komunikaty. 14.05 (Łódź) Po- 
gadankai „Pochodzenie narodu palskiego”, 14.15 
(Łódź) Piosenki kabaretowe z płyt. 14.30 Przerwa. 
13,00 Muzyka taneczna z płyt. 15,20 Audycja dla 
dzieci. 1540 Gierg. 16.00 Dziennik. 16.20 „Moladie 
filmowa" z płyt, 16.40 Skrzynka ogólna. 1650 In- 
formator gospodarczy! 17.00 Koncert małej orkie- 
stry P, R. 17,35 Kalendarzyk historyczny. 17,45 Av- 


dycja dla mładziaży, 18,00 (Łódź) Pieśni ronyjskie 
MIIE A AA 


w e 


E PR 0 = IAEA 


18.20 (Eódá) „Wśród wychowanek Romanowa” 
reportaż. 10.30 (Łódź) Koncert życzań — część I. 
19,00 Andyeja dla robotników, 18.10 „U naszych 
przyjaciół”. 1930 Transmisja kancartu Chopinaw- 
skiego z Wawelu w wykonaniu H, Sztomnki — w 
przerwie 20,00 fŁódź) „Rajka 6 biadnym saawczy- 
ku" — skacz St Bajeckiego. 2015 D.e, transmisji 
koncertu Chopinowskiego, 2100 Baiennik, 21.30 
Muzyka tanecmna, 21.54 „Papioły” St. Żeramskisgo. 
22.10 Wiadomośc! sportowe, 22,15 Audycja rozryw= 
kowa. 23.00 Ostatnie wiadomości deiennika. 29.20 
(Łódź) Koncert życzeń — ocnąść II, 23.57 Program 
lokalny na jutro, 
ND 2 A. M NONE PANA 


| 


` PRZETARG NIEOGRANICZONY 


DYREKCJA PAŃSTWOWYCH ZA- 
KŁADÓW PRZEMYSŁU JEDWABNI: 
CZO-GALANTERYJNEGO Nr 8 WTO- 
MASZOWIE-MAZOW. ogłasza przetarg 
nieograniczony na przebudowę | .rozbu- 
wj A farbiarni mieszczącej się na tere- 
nie Państwowych Zakładów Przemysłu 
Jedwabniczo-Galanteryjnego Nr 3 w To- 
maszowie Mazow. przy ul. Rolanda Nr 2. 

Oferty w  zalakowanych kopertach) 
bez żadnych znaków firmowych należy 
składać do dnia 12 lipca 47 r. do godz, 
12-ej w biurze PZPJG Nr 8. 

Oferenci mogą zapoznać się z projek- 
tem budowy, znajdującej się w biurze 
technicznym fabryki. 


NETPR NARADA. AAEE AA OIA E 


Firmy przystępujące do przetargu mu 
szą wpłacać do kasy fabrycznej wadium 


wysokości 2 proce, od sumy kosztoryso: 
wej. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 12 lip: 
ca 0 godz. 13-ej w Biurze Dyrekcji 
PZPJG. Nr'3 Tomaszów Mazow. ul. Ro: 
landa Nr 2, Dvrekcja PZPIG Nr 3 7a- 
strzega sobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta, lub unieważnienia przetargu 
bez podania powodów i. bez zobowiąza- 
nia ponoszenia jakichkolwiek kosztów. 


Dyrekcja Państwowych Zakładów 
Przemysłu  Jedwabniczo-Galantery jne- 


go Nr3 w` Tomaszowie Mazowieckim 


PRZETARG NIEOGRANICZONY 


CENTRALNY ZARZĄD PRZEMYSŁU WŁÓ. 
KIENNICZEGO, 
pożarowej ogłasza przetarg nieograniczony na 
przebudowę budynku dla Ośrodka Wyszkole= 
niowego w Łodzi przy ul. Tamki Nr, 10. 


Szczegółowe warunki przetargu, druki ofer 
towe i informacje można otrzymać w Inspek- 
toracie Obrony Przeciwpożarowej w Łodzi 


ogłaszają ZAPISY 


do Gimnatjum i Liceum Przemysłowego w 


Waranki przyjęcia: 


własnoręcznie napisany Życiorys, 


Egzaminy wstępne 8 i 9 lipca br. 


= IAWIREPAP EGP YEOWEOEWEGOOGWGGGY0444Y844544545160GGPE6EPEYYLLEPEGEFEP 


tekom. — Ponieważ wyroby swoje 


władz bezpieczeństwa. 
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DYREKCJE GIMNAZJUM I LICEUM PRZEMYSŁOWEGO FABRYK PRZEMYSŁU 
METALOWEGO W ŁODZI 


szkolny 1947-48, 


Do klasy 1 Gimnazjum Przemysłowego ukończony 15 rok życia, ukończona 8 wzgl. 
7 klasa Szkoły Powszechnej, złożenie eqzaminu wstępnego 
Do klasy I Licenm Przemysłowego: ukoficzony 18 rok życia, ukończona Gimnazjum 


Przemysłowe, Szkoła Przemysłowa, wzgl. Publ. Szkoła Zawodowa — Dokształcająca, 
złożenie egzaminu wstępnego. 
b Przy wpisach należy przedłożyć metrykę urodzenia, świadectwo szkolne, oraz 


Wpisy przyjmuje Sekretariat Szkół: Łódź, Wigury 21, codziennie od. 9 do 13, w 
dniach od 27 czerwca do 5 lipca 1947 r. włącznie. 


tecznym i aptekom, wiec proszki sprzedawane przez osoby postronne są 
falsyfikatem i tych nie należy kupowść, a sprzedającego oddać w ręce 


LABORATORIUM FARMACEUTYCZNE | ZIELARSKIE „HERBA“ 
ŁÓDŹ, ul. BANDURSKIEGO 15. 


przy ul. Piótrkowskiaj Nr, 210 m. 2 od dnia 


Inspektorat Obrony Przeciw-|30 czerwca 1947 r. 


Oferty należy składać lub nadsyłać do In- 
'spektoratu Obrony Przeciwpożarówej w Ło- 
dzi przy ul Piotrkowskiej Nr. 210 do dnia 
12 lipca r.b. do godz. 13-tej w którym to 
dniu o-qodz 13-tej nastąpi otwarcie ofert. 

Przy składaniu ofert obowiązuje wadium 
1,5 procent od oaólnei sumv kosztorysu., 


Łodzi dla chłopców i dziewcząt na rok 


TETTETETT TTT 


OSTRZEŽENIE 


Jakieś indywiduum sprzedaje proszki od bólu głowy z naszą firmą w 
identycznym opakowaniu, po sklepach spożywczych, a nawet oferuje ap» 


sprzedajemy tylko hurtowniom ap- 


POŁ YYSZ EEE P WAKE PAY 4064044 4440444 TTT a 


o tyle pomyślfa, że wszyscy potrzebują 
cy moga ze sepitala korzystać. 

Największą frekwencja eieszy sią 
szpital na Radogoszcz — aż 400 ióżek, 
najumiejszy jest szpital św. Jana ze 120 
łóżkami, Wkrótęe przewidziana jest Foz- 
budowa szpitala Mani Magdaleny dla cho 
rych wenerycznie, których obecnie par 
mieścić się tam możę 300. a nieńłago już 
będzię leczyć sie mogło leszcze (il asóh, 

W porównaniu z rokiem ubiegłym frek- 
wenoja w szpitalach jest większa, do cze 
go przyczyniają sin stale polepszajace 
się warunki sanitarne, oraz fakt, że azpl- 
tałnietwo weszło w okres samoopłacał- 
ności: Liczba lekarzy | nersonelu Pomoc: 
nięzego atale wzrasta tak, że w tej] chwi- 
Il łódzkie szpitale obsługiwane wa przez 
160 lekarzy I 201 plelcgniarek. 

Dzięki stosowaniu całego szeregi no, 
wych lęków, z penięvlina na czele, czas 
pobytu pacjenta w szpitali ulert skróce= 


niu canaimniei o dwie trzecie, A 
FTIA 


OGŁOSZENIA DROBNE 


EA e a zm 


lekarze 

LECZNICA-PRZYCHODNIA, Piotrkowska 4 pa 
rody ambulatoryjne ^ domowe lekarzy specia- 
listów Anglizy Przyjęcia 10-=19. tel. 215-45- 
GABINET DENTYSTYCZNY Maksymiliona 
PREGIERA ze Lwowa Smeciolnsść: Nowacze- 
sna protetyka zębów, Gdańska 24a (róg Za- 
wadzkiejj, Tel, 149-00, 


Różne 
PRACOWNIA PUTER, 
kowska 92 m 67 tel 


Sabat 


Marian Piotr- 
216-54 4 


PRZYBŁĄKAŁ się pies wilk do odebrania $a — 


łudniowa 27,. sklep. 


Poszukiwanie pracy 
PIELĘGNIARKA — higlenistka przyjmie prace 
w uzdrowisku, sanatorium ną sazan letni. Zgta 
szenia sub „Dyplamowana”, 


Zaaubhiane dokumentu 
ZGUBIONO palcówkę legit. Zw. Zaw | patent 
Spożywczo.-kol, Rakowskich Antaniros 4 Anny. 
Pabianice, Orla 19. 


ZGUBIONO kartę “rozpoan. legit, litm, | me- 
trykę Hartmana Jana, Pabiahice, Pułaskiego 6. 


ZGUBIONO ksiażkę meldunkową. 


Antosik 
Józef, Pabianice, Bugaj 40. 
ZGUBIONO legliymacje kolejowa ' Adama | 


Janiny Miluwskich , Pabianice. Sienkiewicza %, 
ZGUBIONO legitymację tramwajowa za m-e4 
parzyste Gut Heleny. 
ZGUBIONO legit, PPR kartę rozpoznawczą, 
kartę rejestracyjną 2 RKU, odcinuk zameldor 
wania i patent na lody. Potasiaxa Pranciszka, 
x x k a 7: ń 
ZGUBIONO kartę repatriacyjną, decyzję ne 
mieszkanie, legit, PPRi Zw Zaw. Kujawa Sta 
nisław, Franciszkańska 9 m. 24. 
ZGUBIONO palcówkę, duwód osobisty i kartë 
zameldowania Galińskiej Stanisławy. 


Uśmiechnij się 


mm .-5 


— Moaszynistol — Jedziemy jakość równiej! 
— A tak, bo udało się z powrotem wje: 


m SCHAĆ na SzyNYŁ, 


cos 


-U TOZ 


ROBOTRICZY 


egi si 


Nr 177 


peamees 


25 spotkanie mistrzowskie zakończyło się zwycięstwem Warty 2:1 (1:1) 


tę spodlkane mistrzowskie i 50-te w . Waria: Krystkowiak, (Szulc), Weis, Dusik, Lis, Twórz Witkowski, Gierak, Kaczmarek, 
pi między poznańska, Warta. a ŁKS |fCzapezyki, Kazimierczak, Smóiski. sed 
ETZ To) Pme EKS i cy ł ŁKS: Pisacski, Włodarczyk, Łuć I, Kopera, Karolek, Czyżewski, Hogendort, Baran, Łuć I, ; A DZ ; z 
Łódź, która z powod panującej sącz, Sidor. A geg z * 2: 
Kanikuly pos wW IE”: gdzieś na Świeża Sędzia Latosiński (Zagłebie!, 
trawikę. onad 10 tysiecy widzawy przy- W 
szło oglądać ostatni me (Sw We fiona ta OŚ ; ois i ; s Łęg , 
A; ds E k ecz ŁKS Ei iącego koledzy starali się sprowadzić z bécie tylko, że bardzo krótko — hiszpań- 
3 t > fi k c u asy | 2: : 4 j Ep 
Pa żak” wek o wejście do Klasy boiska, Baran stracił panowanie nad so-| Ska „corridę* 
L AUS UW wt a . — 
ba i uczynił gest wobec graczą Warty ŁKS PROWDZĄ 1:8 
pa PRZERWY WYNIK 1: 1 META a AA nAi nę No ale zrzełdómy dowy 
ry tkamie to nie POSZC ześci ito Sip uć NICUMCY Z ZOUNOŚCA Portowa, a Co da ale T ZE? 7 STY. |. 4, 
Czerwone kosznie przegrały | Sobiero reprezentanta Polski. Jak zwykłe w mecz zach. gdzie chodzi 
.€ z T s M i N WZ G tr rka 4 „Pi ANTO O “OS mM- 
1:2.pomimo, że w pierwszej połowie op- Dzięki subordynacij sportowej gracza o Ara stawk - MOŻE... nrar p 4a 3 
CZA ASA > nara ca Me PRZE" PO poz s A z OE A PSR | zlacze | nego, ŁKS poczejtek miał dobry. Ruszy 
tycziie mieli nawet wzewagę nad Zość-| Warty nie doszło może do czegoś iesz- U wę - Po: 
mi. Łodzianie byli szybsi i agresywniej-| we eorgznga Oh noa czegos jesz" | do boju z wielką wol: zwycięstwa. 
i. Dla wyażnegożwidza: nie isio jednak | 79 79700  Obutzeniu  publicziości W- pierwszej już minucie na trybu 
iwagi; że jednak techniczna przewaga | ZJEMY CarKOWICIE TACJĘ I absotnt- | nach powstaje „PAURZAWĘ: M ky RZA 
była Bo stronie gości, z których wyróż-| 7,0 Me MESIN do sedziego A aa b ELSE pae POOR CZE 4 Fi 
mali się: Czapczyk, Kazimierczak i Śmól- | SÍ 9 oto. gdyby Barana nie wpuścił po bramki į z kilku metrów umieszcza ją W 


ski. Akcje poznaniaków było dokładniej- | chwili na boiskó. 
sze i lepiej przemyślane, u łodzian wic- KAMIENIE NA MECZU 
ce] było improwizacji niż planowości 


Wypadek ten poprzedził i inny, rów- 


ZAWIODŁA KONDYCJA I. NERWY 


W. drugiej połowie ŁKS grał zorzej,|nicz godny napitinowania. W pewnej 
Mamy wrażenie, że zawiodła kondycja chwili wśród publiczności stojącej za 
k nerwy. Gra. stawała się chwiłw ni nie bramką ŁKSzu poczelł się robić popłoch. 
tylko ostra, ale i brutalna, czemu. nicste- | Okazało się. że nie zadowolona ..sparto- 
Z sę DOE zapobiec Za POWOmy i Zaf wa“ publiczność z wałów poczęła kanri 
maro. widzhcv s Mzia | PIEC R w are YZ 4 Eyr 

: niami obrzucać zasłaniamcych im widok. 
NIEOPANOWANY BARAN Stuwiek był talej ża diik ; PE. 
7 5 Skutek byt taki. że kilka osób poraniono. 
> jego to winy omal nie doszło do BZ: E A s ; 
gorszaeyeh zajść. W 20 minucie został, ATMOSFERA ZDENERWOWANIA 
być może, nawet sfautowary przez Kazis UDZIELA SIĘ GRACZOM 
mierczaka Baran, ale tego co uczynił nie AMN e à : P y 
r M M s Nic też dziwnego. > atmoSsiera zae- 

womo mu było pod żadnym pozorem do- Ni ż g: AA ` A p a sie E 
z aaf SPEO ATA i 1 TAN ieli ie a 
puścić: się. TW chwili, gdy mocno <kule- | T9PWOWAMA TIAS CZE pa 
niej graczom. Pod'koniec gry na boisku 
poczęły wsło padać „trupy“ i nawet go- 
| ście nie byli jnż tak zupełnie bez winy: 

(Gra chwilami chwi Wami przy i przypomini ta, cate Szcz 


Tramwajarze 


UWAGA: 
—— E gzekuty 
wiadamia, 
swiellicy 


AKADEMICY PEPEROWCY! 


siaraniem Li- 


He- 


Święfa Morza 
odbyty się wczoraj w 
torowe. 


P.P,R. za Z okazji 
19.30 w Si Morskiej. 


lenowie zawody 


wa Akademickiego Koła 
że wśrodę, dnia 2.7 o godz. 
Komitetu Łódzkiego odbędzie się ze- 


branie Koła Partyjnego W wyścigi! dia kart w VŚCIoów ych na 
i A | 10 okrażeń toru z 4 fTinałami zwycięży! 
ZEBRANIE DLA LEKTORÓW | Sowiński (DKS) — 7:12 (pkt 9) przed 
W poniedziałek, dnia 30 czerwca o ła. lT Tni Q ie 
zaj se” aviador, Konie iaai gi | Umińskim (DKS) — pkt 
r- 5wie cy 1 ka <1e ul. 7 LSD 4 4 t: 4 z A 
4 RAB ; 3 : 1 WYŚCIGI a Hcench na tym samym 
Sienkiewicza 49a odbędzie się zebranie dla W wyścigu dia licencii na tym t 


(Tramwajarz) 
Teofilem 


dystansie zwycieżył Bek 
13 (pkt. 9) przed 
(Tramtwajarz) — pik. 5. 


Lektorów Komitetu 
kieqv Prelegentów 
Partyjnego. 


Woĵjewódz- 
Aktywu 


Łódzkiego i 
zielnicowych i 


Sałyga 


Referat nt. „Istota Państwa Demokracji W wyścigu drużynowym dla licencji 
Ludowej" wygłosi tow. prof. Szaff, zwycidżyła drużyna: Bek, Satyga, Fory- 


Zjednoczenie Przemysłu Maszyn Elektrycznych 
Fabryka Nr 1 w Zychlinie 


zdobywają puhar Ligi Morskiej 


Znosząc na ramionach bramkarza Waniy, 
publiczność łódzka w ten sposób wyraża swa 


siatce. 


NA TRYBUNACH SŁYCHAĆ FIYMN 


3 . Q ro ni osunk o ŁKS-u 
Na trybunach odzywa się hymn ŁKS-n. zgoryczenie w stosunku do 
= sex ERĄ i e 
>złełttk , pianissimo, póź- EN i ZZ E 
Poca iikówo nieśmiało PASSO I do bramki Pisarskiego. W 26 minucie 
niei coraz głośniej, aż nagłe znów prze- Wźrta miała tę samą okazię co ŁKS w 
1..,* . . . - 7 (NAD Ic c u - ` 
chodzi w piamissimo, Atak bowiem War 17-16. Taki Sar: ZYC ; Facz 
ty przerywa sie pad bramkę Pisarskiego, wole pa AIBA DODY, Jaa TE 
TEE = jie RT: „+ 2 | zmarnówał tu Kazimierczak. Dalsze akcie 
który jednaki w ostatniej chwili broni R| yg = łazi A. za EPA Pi 2 
À EE i OZ A an y | EKS- rozbiiaja sie o słabą gre Kacza. 
przed samobójczym strzałem jednego Z W 37 minucie *Hotendórf oddał celny 
graczy łódzkich ZE, PI © ERNOROTA EZ 
> "ae | JęŻA SIA ;„ | Strzał na „bude“ Warty i pitka uzrzęzła 
W 15 minucie ŁKS ma rzui wolny. ale ży siat e Jednak oeae sedzia nia mô 
bramkarz Warty piłk odbija szeześi uznać gdy ż piłke , któryć ZR P łódz. 
wie poza swa „Światynie”, W 17 i ży, s Nant Ta FR 
cie, gdyby nie pudło Łącza. ŁKS prowa- ERNIA 
dziłby 2:0. Pekz jednak za długo piłke 


ustawiał sobie i za 

przenoszie Ja wysoko ponad poprzeczką. 
ŁKS TRACI PROWADZENIE 

W 22 minucie ŁKS niracił już prowa- 

dzenie. Po krótkich kiiku podaniach Ka- 

zimierczak posłał piłka ostrym strzałem 


Po przerwie łodzianie opadli z sil. 
Warta coraz cześciej dochodzić 
do cho 


łosi, minirfach 
dominował jesżćm 
Gra jednak utrzymwie sie cliaotyczna 
i pa ogół słaba 1 co 
strzęjsza, 
W 20 minucie na chwits OPUSZCZA 
isko Baran į iniciatvwe przeimui 
DRUGĄ BRAMKE ŁKS STRZET 
Aae 
W 28 mini icie ŁKS str 
kę i oczywiście, sędzia ei nie 
Przewaga Warty utrzymuie sia nadal. 
le dopiero po 10 minuta 


mimita) 
pitoa 


poczęła 
dierwszych 


gorsza — coray o- 


na rowerach 


A 1 je 
zela dry za DI 


czasie 6:00,65 sek., 
Satyga. 


siński, Wojcieszek w 
dla kart wyścigowych drużyna: 
I. Zwoliński, Jaroszewski — 6:30. 
W wyścizu na 8 okreżeń toru a kart 
wyścigowych zwycieżył . (Tram 
ajarz) — 0:14 przed dż. m (Zied- 
noczone), 
W wyścign z wyrówyaniem dła licen- 
ji na A okrążenia toru PITA miejsce 
2:17 


ch zmaqań (9S 


ud yir sie 


Giereków 


Gały z: do pranie Pis 


pomimo kilku jeszcze ; 
"ech koszul utrzymuże się już do koń 

Tvłko jeden raz 
Czerwonych Koszul... 


odezwał się Hymn 


o 
za a Bek (Tramw.) w czasie przed 
Sa 


Sałygą T. (10 m for) i Forysińskim (40 T W: 
m Man e enisiści rad 
W wyścigu z. dwóch startów Woicie 


zwyciężają ŁKS 5 
W meczu tennisowym o druż 
mistrzostwo “Łodzi, eliminuiacym zwy- 
ciqzce. do drużynowych mistrz > Pol- 
ski. K.S. Wima pokonal ŁKS 54 


szek (DKS) pok 
w czasie 6:17. 
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(dawniej Rohn Zieliński) Miejsce zebrania Nr i adresy sklepów Cze 
Szkoła Pow. nr. 40 29 — Długosza 14 18.15 
Waryńskiego 9 132 — Gazowa 9 
ogłasza pia 
Szkoła Pow. nr. 127 106 — Piramowicza 10 r" 18.15 
x g Jaracza 63 118 — Jaracza 55 
103 — _Tramwajow a 13 
Szkoła Pow. nr. 36 51 — Więckowski iego 61 ; mA 8.15. 
Gdańska 29 179 — Więckowskiego 38 
- z 520 — 1-qo Maja 31-33 
Szkoła Pow. nr. 108 70 — Rzgowska 216 , iei 
H . o z Rzgowska 175 E 
na budowę hali fabrycznej i budynku biu- SPM 
rowo-warsztatowego o kubaturze 25.000 mtr I mekao] POLONIA Piet PLE SoSo E 
ino Piótrkowska 67 
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Ślepe kosztorysy oraż bliższe informacje otrzymać można w Dziale Inwestycji z 9 
Fabryki M 1 w Żychlinie codziennie od 7 do 16.tej. CZOŁOWE DZIEŁO Dziś PPERIE BABIE FRA? 

Oferty odpowiednio opieczętowane z napisem na kopercie zewnętrznej „Oferta na PRODUKCJI RADZIECKIEJ MONUMENTALNY FILM 
budowę hali fabrycznej” należy składać w. Dziale Inwestycji Fabryki M 1 w Żychli. wto. b; Roto W "Hz Gm I 
nie w terminie do dnia 10 lipca b.r. do godz. 12-tej. 9 REŻYSERII w p SCDZOURZA A. TOŁSTOJA Ą 

Przetarg odbędzie się w tym samym dniu o godz. 14-tej. W. PIETROWA p 4 Q T e d ft 

Do oferty należy dołączyć kwit kasy fabrycznej na wpłacone wadium w wysokośc | MUZYKA: 

2 proc. oferowanej kwoty. ) W. SZCZERBACZEW (1 SERIA) 

Dyrekcja zastrzega sobie wybór oferenta, unieważnienie częściowe lub całkowite W ROLACH GŁÓWNYCH: , 
przetargu, oraz zmniejszenie lub zwiększenie ilości robót bez podania przyczyn i bez WYTWÓRNIA = io zka NYCH: a 3 
prawa jakiegokolwiek roszczenia ze strony oferenta. LENFILM > SEO a M. ZAROW | | 
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CENNIK OC“ OSZEŃ Wydawnictwa „Głosu Robotniczego” w Łodzi obowlazujacy od dnio 15. czerwca 1947 roku. W tekście: od 1—100 mrm. zi. 50, 101—200 mm. zł 60, powyżej zł 70, 


Za tekstem: od 1—100 mm: zł 35, 101 — 200 rum, zł 45. powyżej zł 60. Drobne za jedno sł 


owo: poszukiwanie todzin 


zł 20, handlowe (le karze, kupno 4 i sp i sprzedaź) zł. 25, zguby zł 20, 


poszukiwonie pracy zł. 10. W nłedzistę i świeta 300/, drożej, 


16=6 


